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Wiadomości kraiowe. 


Z Czerniowiec (w Bukowinie) d. 29.Sżycze 
mia. — Dnia 23go b. m. otworzono uroczye 
ście kurs nauk filozolicznych w Liceum tuteys 
Szóćm, które dla dobra i oświecenia Bukowiń: 
czyków z woli N. Pana nowo -utworzonćm 
zostało. P. Tazauer, Professor filozofii, 
zagaił tę uroczystość w obecności Radcy na: 
dwornegą i Starosty cyrkułowego W, Pla. 
tzer, tudzież Urzędn:ków cyrkułowych i 
zaproszonych znakomitszych osób piękną 
mową, po którćy miał mowę Professor hi- 
śtoryi P. Lewicki. Z założenia tego Liceum 
wynikną dla Bukewióczyków wielkie korzy= 
ści, gdy się osobliwie zważy, ze grecko'nieu= 
miiackie Duchowieństwo uczyło się d i 
tylko nieco po Niemi i ARS rd 

1 po Niemiecku i katechizmu. Tez 
raz zaś, gdy Kandydaci stanu duchownego 
nietylko usuki gimnazyalne odbyć, lecz śle: 
zofii, historgi i matematyki uczyć $ : 
przeto, stąwszy się Xiężami, 
uksziałceni ludzie dobrymi b 
mi, i przykładać się przez to skuteczniey do 
oświecenia ludu i wpaiabia w niego. zasad 
religiynych i moraloych. Prócz tego wysye 
łali Bukowińczykowie rzadko Gzieci swoje 
do obcych Gimnazyów lub Łiceów, poniewsż 
te od Bukowiny za daleko są odległe, i poz 
nieważ wyprawa ta z wielkiemi kosztami po- 
łączoną była, Teraz uprzątcione sa WSŁY- 
stkie te zawady, a pod opiekuńczym Rządem 
Austryi otwiera się wesoły widok dla oz 
świecenia Bokowińczyków, którzy 2 nayczule 
szą wdaięcznością uznają oycowskie zamiary 
Bay miiościwszego Monarchy. a 


Jé się muszą, 
będą mogli iako 
pdź koznoðzieia= 


a Z Wiednia d, 26. Stycznia. — Mania wcz0= 
JsSzego, iako w rocznicę urodziu N. esa! 


rzowóy Rossyyskiey, był u Dworu wiel- 
ki obiad, na którym znaydowali się w galt 
wszyscy obecni tu Monarchowie, Arcy-Xiążęs 
ta i Xiążęta. Wieczorem był koncert w sati 
obrżędowćr, ma którym obecną była także 
Szlachta, maiąca przystęp u Dworu. 
Szlichtada, która za staraniem C. K, 
Dworu odprawiła się przeszićóy Niedzieli , G. 
22. b. m., była iednóm z tych widowisk ş 
których tysiące lat nie widziały, i które, ©- 
prócz obecnćy epoki i Wićódnia, trudno pa 
tysiącach lat zabaczyć będzie można. Obes 
cność tylu głów ukoronowanych , Rządców i 
Xiażąt, blask Austryackiey Szlachty, tudzież 
przepych i gust przewyższały wszystko, co 
tylko w tym rodzaju dotychczas widziano, — 
Cały ten orszak, składaiący się z g4rech kos 
sztownie ezdobionych sanek, i kilku sanek 
odwodowych, ciągnionych od przepysznie us 
branych i naydzielnieyszych koni, iechał przez 
naycelnieysze rynki i ulice Wiednią, przy 
odgłosie hucznćy i naywybornieyszćy muzy” 
ki, do Cesarskiego letniego Zamku Szen= 
branu, gdzie całe to świetne Zgromadzenie 
jadło obiad, na który przyiechali także oso= 
bno N. Cesarzowa Austryacka,NN, Króles 
stwo Bawarscy i Arcy- Kiężniczka Leor 
poldyna, którzy do tćy szlichtady nie na- 
leżeti. Po stole udało się całe Zgromadzenie 
do teatralnćy sali, gdzie Spiewacy C. K. w- 
przywileiowanego teatru Widdyńskiego grali 
operę Kopciuszek, a tancerze exekwowalii 
umyślnie do siey skomponowany balet. Pa 
skończonóm widowisku, powrócił cały orszak 
do dworskiego zamku. Każde sanki poprzez 
dzałi słudzy iadący konno z pochodniami, 
co tóćy przepysznóy szlichtadzie więcey ie= 
szcze dodawało powaby, W pićrwszych 
sankach siedział nasz N. Cesarz ż N. Cesa- 


,Taową Rossyyską; w drugich, N. Cesarz 


QS ge 


Alexander z owdowiała XMiężną Averse 
/ berg; w trzecich, N, Król Duński z Kiężną 
Waymarską; w czwartych, N. Król Pru: 
ski z Hrabiną Zichy-Festetics; w pią 
tych, W. Xiążę Badeński z awdowiałą 
Hrabina Lazańską Jadące za temi sanki, 
zaymowały rzędy według wyciąguionego lo- 
Gu, Sanna droga była przednia, a pogoda 
przyijaźna. Cała ludność Wiednia znaydo- 
wała się na ulicach, lub w oknach kamienic, 
dla widzenia tóy okazałćy salichtady. 


Wiadomości zagraniczne. 


Wschodnie. 


W chwili, w którey W. Brytaniia ma 
pokóy w Europie, a przywraca go na granie 
cach półoocno Amerykańskich posiadłości 
swoich, zdaią się ićy zagrażać nowe woyny 
we,Wschodnio - Ilndyyskich posiadło- 
ściach oneyże. Na kilku granicach tychże 
posiadłości panvią pomiędzy mieszkańcami 
lodyyskiemi zaburzenis, a nawet rozpoczęły 
się istotnie kroki nieprzyiacielskie, Według 
nayświeższych doniesień, które z tćy okolicy 
Świata do Londynu nadeszły, ciagnie jedna 
dywizya woyska Angielskiego pod dowódz- 
twem Podpułkownika Robertsona samym 
cyplem Indyi północaych po wzgerzach I- 
maus, przeciwko Najahowi Napaul. 
skiemu*), ponieważ ten żądał kontrybucyi 
w terrytoriium Angielskiego Towarzystwa ku: 
pieckiego, oraz przywłaszczyć miał sobie kil. 
ka okolic u schyłku gór położonych. Korpus 
ten Angielski składa się z kilku tysięcy ludzi 
piechoty i nieco iazdy. W Kwietniu roku 
zeszłego obozował ón wGorrokpoore, 
lecz upały były tak wielkie, iż termometr 
Farenhayta w namiocie 1049, a na słoń= 
cu. 126? pokazywał. Woysko musi więc cią: 
gnąć zwyczaynie między 1wszą i 2gą godz. 
zrana, a potóm nad rankiem wypoczywać 
nayczęściey w gęstych lasach moogowych i 
daktylowych. Dnia 16. Kwietnia r. z. miało 
toż woysko ruszyć zGorrokpoore, w kie: 
runku północnoszachodnim ku Betul. Głos 
szono, że Rewalehczykowie pozapra- 
wiali trucizną wszystkie zródła wytryskuiące 
koło pićrwszega gór raędu, co Auglików do 


Indye 


*) Napaul , Królestwo w wewnętrzcy Azyi s 
leżące między ladostanem, Tybetem £ 
Buchazei, 
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kopania nowych zmusiło. W Zachodnim 
Indostanie staią się także poruszenia Sei“ 
ków coraz grożnieyszemi. Z drugiey strony 
posuwałą się Afgani (Tatarzy Perscy ) cos 
raz więcćy do granic lodostanu, Mie- 
szkańcy uciekali na wszystkie strony. Mozųf: 
fer Chan, Ńabob Multauu, oddał się 
całkiem Dowodzcy Seików BRunket Singe 
i prosił go o opiekę Seików. Futteh Chan 
i Mahmud Szach, Xiążęta Afganów, przes 
Szli przez górę Dewani i przymusili N a- 
boba Munkurskiego do przystawienia 
im korpusu woyska i 2otu dział, oraz do 
zapłacenia summy pieniężnćy; stoią oni te: 
raz na brzegach Attoku. Pomiędzy Marae 
tami zachodzą takze wielkie poruszenia. 


Wielka Brytaniia. 


Dzieńnik Angielski MsrningsChroaie 
cle zapowiedział niedawoo blizkie reapue 
szczenie wszystkich miłlicyi Angielskich, paz 
nieważ W. Brytaniia z całym Światem w 
pokoiu zostaie, Na to odpowiedział Dzieńz 
nik the Courier, że Mornieg Chronie 
cle zapomniał zapewne o tóm, iż Koagres 
W iódeński ieszcze nie ukończony,a pokóy 
Gandawski ieszcze nie zatwierdzony, 

Dnia 29. Grudnia r. z, odbyło się w 
Westmiasterze zgromadatnie, względem 
zniesienia podatku nałożonego na własność 
(property tax), na któróm czytano następuią- 
cy list nieobecnego Sir Francis Burdett, 
pisany z Malmsbury-Manor d. 28. Grus 
dnia : 

„„Mości Panowie! Boli mnie to niezmier: 
nie, iż mnóstwo spadłego Śniegu przeszkodzi- 
ło mi bydź obecnym pa zgromadzeniu Eleke 
torów Westminsterskich, zapowiedzianćm na 
dzień z9ty b. m. Załuię tego tém bardziey; 
ile że moie słowa wezwania oświeciły, iż 
powód zgromadzenia tego iest nader ważnym 
i godnym miasta, w kiórćm odprowione bę- 
dzie; iż tam nietylko zatrudnią się tym ie* 
dynym podatkiem, lecz Oraz rozbierać będą 
w ogólaości systema podatkowania, które 
przez surowość i sposób, iak sobie przy niem 
postępują , nie' mniey dotyka ludzi, iak te 
haniebne zdrożności, których się dopuszczaią 
poborcy tychże podatków, W rzeczy samćy 
ten powszechnie znienawidzony i obrzydzony 
podatek, który na własność nałożono ,„ nie 
zasługuie nawet na nienawiść i obrzydze” 
ni w tak nadzwyczaynym stopniu; nie iest ón 
dowolnieyszym w wykonaniu , okrutnieyszym 
w manipulacyi, bardziey ruynniącym przeł 
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sue skutki, i przeciwnieyszym Konstytucyi 
w zasadach swoich, iak tyle innych szmo= 
wolnych , sammaryczaych i przeciwn+ch Kon- 
stytucyi podatków , nałożonych przeł akt 
parlamcatowy, a obalaliących powszechne 
Kraiu prawa, te prawa, które są iego nays 
lepszą spuśrizną. Nie chcę ja tu nawet wspo. 
miaa o wiela gwałiownych targnieniach 
się na wolność nasza, i konteatuię się przys 
daniem mnóstwa et ceterów, Świ:tli i 
patryotyczui Elektorowie Westminsterscy 
widzą bezemnie, że io są same gorszkie o: 
woce z nieszczęśliwego drzewa, którego kos 
rzenia znaydułą soki w trasbhauzie S$, Śzcze: 
pana (w Parl»mencie), gdzie ono wyro-ło; a 
chociaż te korzenia w owey śmietty kaplicy 
daleko się rozszerzyły , przecież pozostało 
nam nay wyższe prawo sądzenia i stapowie 
pia w tym względzie, — Day Boże, aby 
Tozstrzygnienie nasze prędzćy nastąpiła, nim 
cała wtaspość Kraiu roztrwoniopą zostanie, 
nim się nowa woyna przeciw wolności roz- 
Pocznie, i nim Systema bagnetów trwale u 
nas żaprowadzonćm będzie, To iest moie 
zyczenie i modlitwa moia. 


Fr. Burdett. 


= P. Wishart zabrał potém głos i mó: 
y s że nałożony na własuość podatek, koń- 
mi się g 6. K wietnta r. 1815; że Ministros 
b Aa. A go aż do zawarcia pokoiu 
A > ką: ke- pokóy szczęśliwie nastąpił, 
daleka n ae powiani znieść ten po- 
cenie A. nie d, 6. Kwietnia r. 1815. Pła- 
ara Aya (przydał) uciskało osobliwie u: 
e sze klassy. Bo n. p. gdy dochód 300 
untów szterlingów wynosił ,. musiano +6. 
zyć bez przesady sso funtów na inne trwa. 
iące podatki, a zatćm zostawało się tylko 
100 funtów na utrzymacie Życia. gk 
zat po go funtów podatku na wła- 
ae: przeto nie płacono po 10, lecz po 30 
rodak Nie można było czynić tych przeło: 
widok Ed poborcy tego podatku podług 
bee a się i bez appellacyi działali. — Maz 
a KOR right dowodził toż samo, że pa- 
Aja na dochód iest opłata nie po 10, lecz 
ed 30 od sta, ponieważ nałożony iest na 
Ę 7 WE 7 a Rząd wprzódy iuż nałożył 
kiá P atę na dwie części onegoż. Major 
RE a się, aby Ministrowie pomimo 
pa ego z Ameryką pokoiu nie sałożyli 
ać g0 podatku na dochód, wymawia: 
ic się temi, lub owemi potrzebami Kraiowe- 


Gdy więc 


mi. Caty N i i i 
ŁR oparł się był Królowi Ja- 


„ gdy chciał nakładać przeciwne 


~ 
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Konstytucyi podatki; wtenczas nie był Na- 
ród ani miliona wioien, teraz ma tysiąc 
wiliooów długu, Francya iest szczęśliwe 
szą od Anglii. , 

Zgromadzenie uchwaliło potćm podzię: 
kowanie Panu Burdett, Lordowi Cochras 
ne i Panu W birebread. Postanowiono u 
łożyć względem zniesienia tego podatku 
prosbę do Parlamentu, którą P. Burdett 
ma odd:dź. 

Gdy głosowano na podziękowanie Panu 
Whitebread, rzekł ieden zczłonków zgro- 
madzenia: „Z duszy z serca; lecz byłbym 
mu ieszcze wdzięcznieyszy, gdyby tak był 
dobrym, i porter swóy nieco taniey przeda- 
wast" Tu powstał śmiech powszechny. 
(P. Whitebread iest iedņnym z naybo- 
gstszych właścicieli brow ará w Londy= 
nie) 


Qi 


Brazyliia i Portugaliia. 


Xiążę Rejent Portugalski postanowił 
bawić przez czas nieoznaczony w Bra zylii 
i nie powracać do Portugalii, póki Matka iez 
go żyć będzie. Wszelkie usiłowania, czynios 
ne ze strony Mipisteriium Angielskiego, aby 
Xięcia na inne myśli w tym względzie napro- 
wadzić, były bezowocne. Admirat Sir L P. 
Beresfort, wysłiny przed nieiakim czasem 
z okrętami Angielskiemi do Rio Janeiro 
dla przewiezienia Xięcia Rejenta z całym 
Portugalskim Dworem do Lizbony, powra- 
ca teraz do Anglii. 


. Sądzą, że i P, Canning, Ambassador 
Angielski w Portugalii, odwołanym będzie 
zLizbony do Londynu. 


Tymczasem używa Xiążę Rejent Portue 
galski wszelkiego starania, aby rolnictwo 
i handel w Brazylii zakwitły, i aby przez 
to wzmogła się pomjślaość Amerykańskich 
Kraiów iego. Tym końcem wydał d. 25. 
Listopada r. z, urządzenie, mocą którego 
wszyscy w Brazylii znayduiący się cudzo- 
ziemcy, którzy aechcą tam osiąśdź, otrzy. 
maia grunta i doznawać będą tegoż samego 
obeyścia, iakiego doznalą Poddani Portugal: 
scy. Sprawia oraz Xiążę Rejent ulgę handlo» 
wi między Brazyliią i Portugaliią, las 
ke też między obcemi Kraiami, i zachęca do 
tego wszelkiemi sposobami, przy czćm nie 
sama tylko Angliia, iak było dotychczas, 
wzgledów doznaie. Z tego powodu pokaza- 
ło się widocznie nowe życie we wsżystkich 
eh Brazylcniego Krain. 
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Tymczasem rządzi Europeyskiemi Paŭ- 
stwemi tegoż Xieęcia utworżona w Lizbonie 
Rejencya, która ma bardzo obszćrne pełna- 
mopictwa i stara się z gorliwością o to, aby 
przez mądre i liberalce zasady zagoić te ra= 
ny, które woyna Portugalii zadała, aby 
nagrodzić nieobecność Dworu, i aby podnieść 
we wszystkich częściach Kraiu publiczną pa- 
myślność, 

Naczelnik Cechów w Lizbonie, pisał 
w imieniu onychże list do KXięcia Rejenta 
Portugalskiego z powinszawaniem pow- 
szechnego pokoiu, i wynurzył w nim życze» 
nie całóy stolicy względem prędkiego powro= 
tu całéy Królewskićy Familii. Xiążę Rejent 
odpowiedział mu na to w następuiących wys 
raze.li2 

„Uczciwy, naczelny Cechmistrzu Meiego 
miasta Lizbony! — Ja, Xiążę Rejent po. 
zdrawiam Was, Z naywiększóm ukomiento.- 
waniem dla Królewskiego i Oycowskiego 
serca Moiego, czytałem oświadczenia wier- 
ności i miłości, któreście Mi w imienin mie= 
szkańców tego miasta, wraz z gorącćm ży- 
czeniem onychże, oglądania Mnie znowu wraz 
z Moia Królewską Familiią, w liscie Waszym 
wyrazili. Tak szlachetne i czyste uczucia 
są godnemi Ludu, który naywyższą sławę 
swoią na przywiązaniu do swego prawego 
Władzy zasadaa. Przyymuię Ja ię iako nay- 
kosztownieyszą nagrodę ża uczyniene przez 
Mnie ofiary dla utrzymania onemuż Dynastpi, 
pod którą przez umiarkowany Rząd i praw- 
dziwą oycowską łagodność, tak długo był 
szczęśliwym. (Opatrzność baska, która tak 
widocznie pobłogosławiła ziednoczonym usi- 
łowaniom Mocarstw sprzyinierzaenych, i któe 
ra przez obalenie wielkiey przeszkody poko- 
in świata, zaręczyła tak wyraźnie przywrós 
cenie dawnego porządku i przeszłego szczę- 
ścia, nie ubliży i Mamie nagrody za czynna 
przyczynienie się do tego wielkiego dzieła, i 
sprawi Mi tę radość, iż, skoro okoliczności 
pozwolą, będę znowu mógł powrócić do Lu. 
du, który nabył tak wielkich graw do Mo- 
iego Królewskiego szacunku, Wteaczas będę 
miał sposobność zapewnić go osobiście o tém 
ukontentowaniu, które mi sprawia heroiczne 
i przykładne postępowanie 'iego, Uwiadomcie 
Lud o tych Moich uczuciach i pomiedźcie 
mu, iż Monarcha iego nie ma żadaych za- 
miarów, prócz tych, które do szczęścia iego 
zmierzaią,** 

W pałacu wRio-Janeiro, d. 26. Siers 
pnia 1814, "e i 

Xiażę Rejent. 
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Nowy Rok obchodzono w Neapolu 
z wielką okazałością i uroczystością, Król 
Jmóć Neapolitański przyymował życze: 
pia od wszystkich |lygnitarzy, Magnatów í 
Władz, a poltm od Ciała Gyplomstycznego: 
Przy tćy sposobności przedstawiono zaowl 
Królowi i Królowew wielu znakomitych An- 
glików i innych Cudzoziemców , którzy dO 
Neapolu przybyli, 

Szlachta Królestwa Neapolitańskieć 
go podała następuiący Adres Królowi Jo a- 
chimowi, podpisany przez 475 Członków 
oneyże: 

»N. Panie! Podczas, gdy Lud Nea.po' 
litański odezwał się ze wszech Strón gł.” 
śno z temi ucznciami, które go zW., K 
Mością Kkotarzą; podcz»5, ody życzenia całe 
go Narodu przez Woysko, Legilony prowiać 
cyanaloe, Duchowieństwo, Władze admini? 
stracyyne i sądowe, Rady obywatelskie i 
gminne wynurzone ‘zostały, było życzeniem 
wiernćy Szlachty] Twoiego Królestwa, po 
przyłożeniu się opeyże przez indywidualne 
głosy do wielkićy liczby pełnych uszanowa” 
nia Adressów, złożyć u stopni tronu uroczyź 
sty i osobny hołd swćy przychylności ku N. 
Osobie i Dynastyi W. K. Mości.'ś 

` aN. Panie! Nie są to czcze pochlebstwa; 
które Ci oświadczamy; byłyby one niego- 
doe wielkiey duszy Twoiey; byłyby niegodne 
całóy Szlachty, stoiącćy dla tego między 
Monarchą i Ludem, aby ich nierczerwanym 
połączała węzłem, i aby przykład cnót pu- 
blicznych i honoru narodowego dawała,“ 
„Miłoić Ladów do panuiących im 
Monarchów, gruntować się może tylko na 
to dobro, Którego Monarchowie im użye 
czaią, lub: na nadziei tego dobra, które 
im charakter i zasady Monarchów na przyś 
szłość zapewniaią; a ieżeli przywołuiemy 
na pamięć W, K. Mości te prawa, któś 
rych ,nabyłeś do miłości Poddaoych swo% 
ich, tedy mie dzieje się to dla tego, aby Ci 
niepotrzebuemi pochwałami pochlebiać, lecz 
aby Ci okazać nadzieię, którą wzbudziłeś 
w nas, zapowiadając nam urządzenia, małą“ 
ce ustalić Twoią sławę i nasze szczeście.‘ 

„Ziedoałeś sobie Królu szczera miłość 
Ludu swojego, ponieważ dobroć, szląche* 
taość i łagodność, są naycelnieyszemi rysam 
charakteru Twoiego. Okazałeś się prawdzi? 
wym Przyiacielem Neapolitańskiego Narodu 
i każdego Nespolitańczyka. Od wstąpienia 
kwciego na tron, byłeś bez przerwy gorii* 
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wrm Obrońcą niepodległości naszćy, Po: 
łączyłeś z radeścią osobistą sławę swoią 2e 
sławą narodową, i temu to wspaniałemu us 
czucia winniśmy szczególniey utworzenie 
woyska, które iest chlubą naszą. Będąc rów: 
nie przyiacielskim iak i popularnym dla każe 
dego w domu, a strasznym na polach bitwy 
dozweliłeś wszystkim swoim Foddanym wol. 
Dego przystępu; słuchałeś głesu ubóstwa i 
nieszczęścia, i nie słyszałeś go nigdy dares 
mnie; starałeś się z szczególnieyszą predylek= 
cyą wspierać naylicznieysze i nayuboższe 
stany, utwierdziłeś iustytuta, przez które 
szafunek sprawiedliwości, administracya i 
środki publicznego oświecenia, stały się 
biiższemi dla Obywateli; sprzyiałeś handlo= 
wii nadałeś przez to każdemu posiadaniu 
i ksżdemu rodzaiowi przemysłu wszelką war- 
taśc. Gdyby nawet prawo oręża, tudzież 
polityczne, przez Mocarstwa Huropeyskie u. 
znane układy, nie były Cię Królu na tron 
wyniosły, tedyby dobredzieystwa Twoie 
Wdzięczność pasza, sława i niepodległość, 
kd Ci wiupiśmy, stały się świętemi pra- 
RRC który Cię wolny i iednomyśl. 
owa i arodu na tenże sam rrgn.był 
mooo WE których 
nabyłeś, e ie TA e a ac a 
Pomnikiem. oieri STAC bpe 
eż ) i askiem, które- 
E TE PRŻeaZ 
M ac, że sławne dzieło Twoi 
trwać daley będzie Przez t i " 
które paRaali; wie 5 boję W talenta, 
przezna Sy 30 w młodych Kiążętach, 
) J do rozkrzewienia Twoić 
Dynastyi Nic Ci ivż Króla więcóy ni ; 
wa, isk tylko, abyś naypóźnitys ych EJ. 
y 3 + abys maypQGźnicyszych Po» 
tomków zobowiązał do naśladowania 75M 
taego przykładu Twoiego, Noręóżniezi 
A re A ZE Aaa wdzięczność A 
eze .K. Mość, dopełniaiac ws aniało: 
wade zamiarów swoich, okaz ać 
; adzy rządowćy przecznowage przez tr 
€ urządzenia, dążace do Miia seba 
sad mądrości i sprawiedli a E Zi stów, 
wielo e iwości, które użyciem 
zy l woiey tak szczęśliwiekierow ały.* 
andi ów A wynurza z uszanowaniem 
Sn i uczucia i życzenia Narodu 
a gkszćm zaufaniem , ile że ią, gdy 
oda cia a założenia swoiego po- 
tryb » Nie można posądzać o żaden interes, 
spał y się ipteresowi Monarchy i Ludu 
Ciwiał, Zrzekłszy się ona wszelkiego 


Todaaiu ileiń ka 

ZE przywileió s . pragnie odt : 
J w ] ād szu c 
Sw Qiego honoru ' i 


iedynie w dopełnieniu pe-' 


winności swoich. Jeżeli Szlachta biiżśy tro: 


"au stoi, tedy należy się ićy to pierwszen* 


stwo dła lego, aby przez nią dochodził lee 
pićy uszów Monarchy głos Poddanych iego, 
i aby o cnotach i dobrodzieystwach Momars 
chy nwiadomiała lepiéy wszystkie klassy 
Poddanych, Jeżeli Szlachta ozdobioną iest 
tytułami, dzieie się to dia tego, aby przypos 
mipała sobie bez ustanku, że nadewszystke 
obowiązana iest szczególnićy poświęcać się 
na usługi Kraiu. Jeżeli świetnych zaszczy- 
tów herbu używa, dzieie się to dla tego, 
ponieważ zawsze gotową bydź musi do bo- 
iu, i do poświęcenia życia za Monarchę i 
Oyczyznę.** 

Król dał na ten Adres następuiącą od- 
powiedź: E 

„Uchwalony przez Szłachtę Królestwa 
Moiego Adres, pochłebił bardzo sercu Moe 
jemu. Wyrażone wnim uczucia i życzenia, 
zgadzaią się zupełnie z uczuciami i zamiara- 
mi Moiemi. Szlachta nie okazała się nigdy 
godnieyszą zaszczytoych tytułów i pretogas 
tyw swoich, iak przy tóy uroczystey sposob- 
ności, wktórćy, pomiiaiąc wszelkie prywatne 
zadania swoie i zapominaiąc na dawne swe 
rzywiłeie, odezwała się tylko za interessem 
Monarchy i Kraiu. Mówiła osa prawdziwym 
ięzykiem patryotyzmu i honoru. Naród Nes 
apslitański będzie musiał zawsze szanować 
tak wiele imion sławnych od dawnego czasu, 
lub wsławionych w nowszych czasach zasłu: 
gami, które teraz przez szlachetaą bezinte- 
ressowność nowóy sławy nabyły.** 

„Szlachta pragnie instylucyi, mogących 
zapewnić trwałość liberalnego Rządu. Zy: 
czenie to musi bydź życzeniem całego Naro- 
du, i wiem, że niem iest, Byłoby iuż speł- 
nione, gdyby polityczne burze nie sprzecie 
wiały się były zamiaróm Moim. Pierwszóm 
staraniem Moiem była niepodległość Narodu; 
jest ona zdobyta, iest zaręczona przez was 
leczność wóysk Moich. Mogę się odtąć 
trudnić wewnętrzną organizacyą Królestwa, 
a ważny ten przedmiot zaymuie myśli Moie. 
Jostytucye godne waszego wieku, Są równie 
koniecznemi dla szczęścia Narodu, iak dla 
świetności i utrzymania tronu. Oświadczam, 
iż nie tak pakładam wartość w ifm, abym 
panował, iak raczéy w tém, abym pomiędzy 
tym Ludem, do którego tak wielce przywiąs 
zany iestem, i który Mi tyle miłości okazał, 
utwierdził Rząd, który od walecznego Nea- 
politańskiega Narodu zawsze kochany będzie, 
ponieważ cel iego nie będzie inny, iak tylko 
szczęście iego,** 
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„Oby Szlachta Potomkóm swoim zo 
stawiła w spuściźnie ten zaszczytny charak= 
ter, który teraz tak świetoie okazała, a Po, 
tomkowie Moi będą wnićy tak, iak Ja, wi: 
dzieć z ukontentowaniem nayokazalszą pod- 
porę tronu.'* 


Pisma publiczne zawieraią pastępuiący 
list, pisany d. 21. Grudnia r. z. z Arezzo, 
miasta W. Xięstwa Flerenckhiego: „Nie 
masz zapewne łagodnieyszego i Jiberalaiev= 
szego Rządu, nad Rząd naszego W. KXiążęcia, 
Nie podlegamy iuż więcóy prawóm skórbo. 
wym i woyskowym, które pod Rządem Ce- 
sarsko<Francuzkim były tak surowe; a O- 
prócz tego mało co odmieniono wtóćm, CO 
dawnićy istniało. Też same osoby, piastują 
ieszcze też same urzędy.  Któżby uwierzył, 
iż wtym nowym stanie spokoybości I wya 
gody, bezpieczeństwo nasze iednak lest zá- 
grożone ? Pocieważ dawna żandarmerya 
zniesiona, a organizacya nowéy siły zbroyney 
ieszcze nie ukońszona, przeto wzmagalą SIĘ 
rozboie okropnym sposobem , a bandy po 3 
4. do 500 ludzi, krążą po różnych okolicach 
W. Xięstwa. Ci ludzie, między którymi iest 

wiele zbiegów i byłych konskrypcyonistów, 
"pie maią żadnych politycnych zamiarów, 
lecz iedynie pa rozbóy wychodzą, Rząd 
nasz domagał się trzech Austryackich bata- 
liionów, które wespoł a gwardyami obywa- 
telskiemi pa tych hultaiów natrzeć, i we- 
dług możności wyplenić ich maią.'< 


Wyspa Elba. 


Gazeta Wiedeńska (która wczoray 
edebrolismy) zawiera następuiący artykuł: 

Dzieńbiki Angielskie pod d, 14. Gru: 
dnia, umieściły list pewnego Anglika, który 
wyspę E lb ę zwiedził. W liście tym znay- 
duią się między innemi następujące wyrazy : 
„Nigdybym nie był uwierzył, że na Elbie 
wegetacya iest tak piękna, ziemia tak vro- 
dzayna, klima tak wyborne, warownie twier- 
dzowe tak mocne, a kopalnie żelazne tak 
obfite. Sto funtów rudy żelaznóy wydaią 
75 fuotów czystego żelaza, Okolica, otas 
czaiąca kopslnie Zelszne, błyszczy się iak 
zwierciadło na słońcu, Jest ona cała zasiana 
btyskawką. Cesarz Napoleon ma wsród 
kopalni domek dla rozrywki, gdzie zazwy- 
czay ściada, W całym tym budynku pies 
masz, iak pokoy mieszkalny, pokóy sypial= 
uy i pokóy do pracy. — Porto Ferrajo 
śsiolica wyspy) iest naypięknieysze miasto 


i naylepićy wymyślony port, iaki tylko kie- 
dy widziałem. Zdaleka widać tylko wa- 
rowoie twierdzy i pare domów; lecz gdy 
się płynie około międzymorza do wewnęs 
trznego portu, który ze wszech stron leży pod 
zasłoną wgorzów, tedy postrzega się miasto, 
które się emfiteatralnie uoosi nad warownia- 
mi. Te są nadzwyczaynie mocne. Dóm 
Cesarza, który teraz stawiaią, naywyższy 
iest od wszystkich. Widzielismy tu wiele 
gwardystów  Cesarskich. Ktoś zoas pytał 
się ielnego gwardysty, iak mu się miasto 
podoba? Ten mruczał wiele pod nosem, i 
rzekł nakoniec: „Nic tu nie iest taniem, iak 
tylko ryby i wino, Mięso musza zbio m? 
bino przywozić,“ — Cesarz Napoleon 
wstaie co dzień o godz. 4téy, wyieżdza kon- 
no, czyta, albo spəceruie praez dzień cały, 
O godz. $mćy kładzie się spać. Co Niedzie. 
la wyświadcza niektórym mieszkańcóm ten 
honor, że ich do stołu swoiego zaprasza, Za- 
trzymał ún Orła Cesarskiego, ale za kelor swóy 
obrał białe pole z poprzecznemi, czerwonemi 
prążkami, nad któremi unoszą się 3 pstczo= ' 
ły. Z Porto» Ferrajo poiech»liśmy da. 
Longone. Gościniec tamże idący iest wys 
borny, i założony zupełnie nowo przez Naz 
poleona. W drodze widzieliśmy Cesarza 
w otwartym poieździe. Siedział sam jeden 
w tyle, i był iak zawsze, w skromnóy sukni. 
Naprzeciw niego siedzieli Jenerałowie a jenes 
ralnego Satabu iego. Wyglądał bardzo zdrowo 
i rzezwo, Za pim iechali; 6 gwardystów, Mas 
melucy, Officerowie i Obywatele, (Zdaie 
się, iż dawnieysza wiadomość o stabosci Cesa. 
rza Napoleona, którąśny w 1wszym NrzeGazety 
naszey,na stronnicy gcićy umieścili iest myłną.) 
E r a mcy, a. 

Dnia 10. Stycznia mieli Ambassadorowie 
zagraniczni i Mioistrowie audyencyę u N, 
Króla Francuzkiego i Familii iego” 

Tegoż doia był Król z Familiią swoią 
na operze Kastor i Pollux, gdzie go Pus 
bliczpość z wielkim zapałem przyięła. 

Król dał wielką wstęgę orderu legii hoe 
porowćy Hrabiemu Bartbelemy, Parowi 
Francyli Prezesowi Jzby Parów, a miacos 
wał Hrabiego Sem onvil le Para Fran: 
cyi, i W. Referendarza, Hrabiego Va- 
lence, Para Francyi i Sekretarza Jzby Pax 
rów, tudzież Hrabiego St. Va!lier Para 
Francyi, Wielkiemi Urzędaikami orderu Legii 
honerowćy. Hrabia Pastoret, Par „Hrane 
cyi i Sekretarz Jaby Parów, Hrabia Da: 


OO 95 S 


pont Par Francyi, mianowani Dowodcami 
w teyże Legii honorowey. 

Podług now:go urządzenia biór Mini- 
strostwa woyny, płaca celnieyszych w nićm 
Urzędników będzie zmnieyszona, bo ią Xiążę 
Dalmacyi uznał za bardzo wielką, — 
Trwa ón ciągle w swoióm mocnóm systema- 
cie, i rozumieją, łe mu się uda przywiązać 
zupełnie woysko do Króla Że zab Paryż 
daio tom wszystkim Prowincyóm, ściągnął 
więc do tóy stolicy i wićy ckolice większą 
część woyska, które dawvićy było pod iego 
dowództwem, a ną które spuścić się może. 

Dnia 30. Grudnia r. z. wydał Król u- 
rządzenie, na mocy którego szpitale w Fa. 
ryżu, Lille, Mecu i Sztrasburgu oœ 
brócone będą na naukowe instytuta dla Les 
karzy, sposobiących się do służby woysko- 
wéy. Rzeczone instytuta utworzocemi były 
ieszcze d. 1. Stycznia 1747go roku, lecz pods 
«zas rewolucyi zniesione zostały. 

Drugie urządzenie Królewskie zawiera 
następuiące wyrazy: „,Chcąc N. Pan zachę. 
cić naturalną skłomność wszystkich Podda» 
pych swoich do służby woyskowóy, a oraz 
zapewnić według możnośc! zaciągi do woyska 
przez dobrowolne werbunki, przyrzeka każ, 
demu, maiącemu potrzebną zdatność i oboz 
wiązuiącemu się służyć przez 6 lat w iednym 
a korpusów woyska, 5o franków ma rękę, z 
których półowę w czasie wyyścia do korpu» 
su, a drugą przybywszy do niego odbierze. 
Oprócz tego każdy, zaciągaiący się dobrowole 
nie, otrzyma na podróż po 15 cebtymów za 
każdą godzinę drogi, a to od głównego miey- 
sca Powiatu, gdzie się zawerbował, aż do 
tego, w którym korpus iego stoi. 

W skutku trzeciego urządzenia, wydane. 
go d. 9. Stycznia, odciągać się będzie od 
peosyi Prezesów , Radców i Sędziów po 2 
ed sta, z których, wraz z pensyami urzędów 
nieosadzonych , utworzony będzie fundusz 
przeznaczony na pensye łaskawe i wsparcis, 

Członkami Kommissyi, utworzonćy dla 
obliczewa prywatnych długów Królewskich 
zaciągnionych za granicą, mianowani są 
Radcy Stanu Balainvillers, Malcer i 
Forestier, tudzież Referendarze Gasville, 
Favart de Langlade, Bouillery i Ta= 
bary. - 

Duchowieństwo Francuzkie, niegdyś tak 
potężne we Fraocyi, uczyniło niedawno krok 
O odzyskanie dawnego wpływu, będącego 
tylokrotnie na zawadzie działaniom Rządu. 
Dówiedziawszy się ono, iż zbliża się chwila, 
w który Król ma podpisać rozkaz przeda» 


nia niektórych lasów i dóbr należących przed. 
tém do Kościoła we Francyi, które mu res 
wolucya zabrała, 3 zktórych przedaży do- 
chód przeznaczono budgetem na rok 1815, 
od obu Jzb przyiętym, ea spłacanie zale- 
głego długu kraiowega, wysłało Deputacyę 
do Króla zprośbą, aby ten środek nie wział 
skutku, i aby Król nie podpisał w téy mie- 
rze rozkazu. Ale Monarcha wysłuchawszy 
Deputacyę odpowiedział, iż według terażz 
nieyszego systematu żadne towarzystwo dur 
chowne nie może iuź iakichkolwiek dóbr 
gruotowych posiadać we Francyi, i tegoż 
dnia podpisał rozkaz przedaży, który zaraz 
rozesłano przez gońców. 

Żona Hrabiego Daru, Joteodenta woy- 
ska, umarła w połogu w ggcim roku życia 
swoiego. Była ona matka siedmiorga dzieci, 
i żałowaną iest powszechnie dla wzorowych 
caot swoich. Wielka liczba znakomitych os 
sób była na ićy pogrzebie, na których czele 
znaydował się sam Hrabia Daru, daigc 
tym Sposobem dowód, że mocna i pobożna 
rezygnacya, naywiększym bolem władać 
może, 


Nag CZ CZY. 

Gazeta Bayraytska zawiera następuiący 
list z Drezna pod d, 12. Stycznia: „N Król 
Saski znaydnie wobecnóm położeniu swo: 
ićm naywiększą pociechę i uspokoienie w nadz 
zwyczaynćm przywiązaniu Poddanych swoich 
do niego i iego Famili; rozmawia ón się 
uprzeymie z każdym Sasem, który do Fr y= 
dryksfeldu przyieżdza. Minister Hrabia 
Einsiedel, który zaaydował się zawsze 
przy boku J. K. Mości, wyieżdzał do Wal- 
kenburga w Saxonii, z kąd po krótkim poz 
bycie znowu do Króla powrócił. Obadwa 
Bracia J. K. Mości, bawią ciągle w Państwach 
Austryackich. 

"W Dreźnie wyszło urządzenie, aby 
magazyny w Królestwie Saskićm znowu 
napełnione zostały. 

Pisma publiczne donoszą z Hannoweru 
pod d. 9. Stycznia, iż odwody batasiionów 
tamteyszćy milicyi kraliowćy mają się stawić, 
i że korpus milicyyny uzupełnionym bydź 
ma. Woyskowi, będący za urlopem, powrós 
cić także maia do swoich pułków. Oprócz 
tego, przedsięwzięty będzie zaciąg do milicyi 
przez losowanie. 

Doaoszą od Menu pod d. 10.Stycznia, 
iż wcałóm Królestwie Bawarskićm wybra- 
ni bydź maią nowi konskrypcyoniści. Sądzą, 


P> g << 


32 zaciąg ten ma iedynie służyć do uzupeł- 
nienia woyska Eswarskiego, które przez pos 
przednicze woyny bardzo się zmnieyszyło. 
* . 
Xięstwo Warszawskie. 


Gazety Warszawskie pod d. 24. 
Stycznia, nie doniosły mic nowego p 
Warszawskiego. Zaś pod d. A + 
cznia, zawićraią mastępuniący artykuł z W ars 
szawy: 

„Doia 13. : 
rodzin Nayiaśnieyszćy 
skiey, Mbiety Alexiejowney, Loda. 
stkie Władze woyskowe i cywilne sk |= 
w godzinach przedpołudniowych Poi 12) 
wania Jego Cesarzewicowskićy R a p. 
Xiążęciu Konstautemu, poczem Ce. 
odprawiło się nabożeństwo w Kaplicy Gre 
kiey. Wieczorem oświecono miasto, A AA 
tny bardzo bal u JW, Feldmarszałka ra: 
biego Barklay de Tolly, ukończył Uroczy» 
stość dnia tego,* , 

Rada a e iia tymczasowa Xięstwa 
Warszawskiego zważywszy, IZ a 2 
zbiegów z woyska Polskiego, powołanych 
teraz do swych pułków, tudzież zbiegów 
Rossyyskich ukrywa się w Xięstwie, pa 
wiła pod d, 21. Stycznia, względem wyda 
pia onychże wszysikie przepisy dawnego 
Rządu Xięstwa, i rozkazała ie iak nayście 
śley dopełniać. A 

* Ogłoszono takoż ze strony Rossyyskiėy 
rozkaz dzienny, mocą którego zalecono naye 
sucowióy wszystkim Woyskowym Rossyy: 
skim, aby tak podczas pochodu, iako też 
i oa kwaterach naymocnieyszą od ognia Za- 
chowywali ostrożność, 


25.) b. m., iako w dzień us 
gh Cesarzowóy Rossyys 


Gazeta Poznańska zawićra następu- 
jące artykuły zPoznania pod d., 18.1 
. Stycznia: i 
k w tych dniach obiął W. Major i Ka» 
waler Nikoleff Urząd Dowodcy w mieście 
zuteyszóćm, na mieyscu W, Podpułkownika i 
Kawalera Kolen, który piastuiąc od po 
czątku miesiąca Listopada r. z. ten stopien 
zchwałą dla siebie i pożytkiem dla miesz- 
kabców miasta, przy oddaleniu się z niego 
zabiera z sobą ich zserca pochodzące ły% 
czenia. i 
Od: dnia 12. m. b. rozpoczął się tu 
przechód woyska Rossyyskiego, Polskićm 
zwanego, będącego ped naczelnćm dowódze 
ta em JW. Hrabi Beonigzena, „„Rzeczone- 
go dnia: stanęły tu dwie komganiie lckkićy 


artyleryi Nro 43 i 44, pułki Kozaków An. 
dreanowa 3, i Saamszewa 2. Dnia 
13 pułki Kozackię Turczynnowa ;, Ra- 
dysnowa z,Płatowa 5,iUralskigty, dnia 
14. kompaniia piionierów Orłowa, Doia 15 
kompaniia baleryyna Nro.38 ikompaniia kons 
uey artyterpi Nre, 3, Dnia 16 kompaoiia pijo- 
nierów Hetsza, kompaniła piionierów 
Szwitsza ikompawiia saperów Szwitsza. 
Dnia 17 kompaniie bateryyoe Nro. 48 i 49, tus 
dzież pułk piechoty Ga llicza. Dnia 18 
kompaniią lekkiey artylleryi Nro. 26, Tego 
dnia przybyły także Sztaby JWW, Jenera, 
łów Poruczników Markowa i Czaplica, 
Ostatni dziś lub iutro tu spodziewany. Jus 
tro przyciągnie tu 27my pułk strzelców , lie 
czący 4 stabowych, 53 niższego stopnia Of. 
ficerów, 2,585 ludzii 200 koni, tudzież gkome 
paniie artylleryi, 
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Poseł Perski, iadący do Petersbur. 
88, przybył d. 1: (23) Grudnia r.z. do mias 
sta Moskwy, gdzie go z naleźnemi godnos 
Ści iego hanorami przyięto. 

W Gubernii Podolsk iey, mieście W ina 
nicy, otworzono roku zeszłego uroczyście 
Gimoazyum, W którem dawane sa nauki 
tym samym trybem, iak w Gimnazyum Kr zes 
mienieckiem. 

Rozmaite Wiadomości. 

Umarł niedawno w Budzie (w Węgrzech) 
8oletni człowiek nazwiskiem Fal k,pamiętny z 
powodu losu swego i szczególnieyszego sposoe 
bu życia, Przybył ón przed 4oma laty iako 
ubogi wędruiący czeladnik stolarski: z Tyros 
rolu do Budy, a teraz zostawił po sobie 
300,090 Zł. Ryńskich maiątku w domach, 
wionicach, łąkach i t. d. Uniwersaloymi 
dziedzicami ¡spadku po nim pozostałego, są 
wdowy i sieroty po poległych na woynie 
Woyskowych, Oprócz niektórych zapisów 
na pobożve cele, zapisał także 25 Z. R, sioe 
strzenicy swoiéy, którą mu go lat gospodarz 
stwo prowadziła. Wszystkie wina w piwni- 
cach iego są popsute, ponieważ nikomu 
kluczów nie powierzał. Wszystkie domy ie- 
go częścią nieukończone, częścią potrzebniące 
naprawy, a góra w mieszkaniu iego iest na- 
pełniona zbutwiatemi sukniami, na które ua 
bogim ludziom pożyczał pieniedzy, Sypiał 
zazwyczay na sofie wypchanóy słomą; raa 
tylko na tydzień czesał się i golił, nigdy zaś. 
nie umywał się; bieliznę i spodnic wtenczas: 
dopiero odmieniał, gdy się iuź rozlatywały.. 
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